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Szczególna potrzeba debaty nad szkołą podkreślana jest przez wielu autorów prac, pedagogów zaniepokojonych zmianami zaistniałymi w wyniku reformy ustroju szkolnego. Owe niepokoje ukierunkowane na wymagania stawiane szkole wydają się być zasadne, biorąc pod uwagę nienajlepszą jej kondycję podkreślaną często w literaturze przedmiotu.

Czynników determinujących stan obecnej edukacji jest niemało. Wśród wielu autorów prac Andrzej Bogaj podkreśla, że „ Wszystkie [...] próby reformy systemu edukacji podejmowane w latach dziewięćdziesiątych nie odwołują się do jakiegoś całościowego           i konsekwentnie realizowanego programu przekształcania edukacji i dostosowywania jej do zmieniających się warunków gospodarczych , społecznych i kulturowych – programu , który określałby wspólne dla wszystkich elementów systemów edukacji założenia, cele i warunki reformy , a także odwoływał się do określonych priorytetów polityki społecznej państwa. Priorytety te są wciąż, mimo upływu czasu, niezbyt czytelne, zmieniają się wraz z kolejnymi ekipami administracji rządowej i oświatowej. Trzeba przy tym  dodać, iż niektóre działania reformatorskie były albo działaniami pozornymi, albo nie w pełni celowymi czy uzasadnionymi ” 1.


Recenzowana książka Marii Dudzikowej „ Mit o szkole jako miejscu wszechstronnego rozwoju ucznia stanowi niezwykle cenny zbiór esejów etnopedagogicznych . Autorka zainspirowana lekturą Marii Ledzińskiej „ Mity i edukacja . O niektórych problemach kształcenia w perspektywie zmian społecznych ” zaprasza czytelnika do rozważań ( refleksji, przemyśleń ) nad próbami reformowania szkoły, kierując  jego uwagę głównie w stronę wychowania szkolnego w kontekście mitów. 

Szczególnym jest tu przywołany fragment wypowiedzi Marii Ledzińskiej w wymienionej wyżej pozycji  a istotny dla omawianych w książce kwestii : „ Edukacja jest w każdym miejscu i czasie płaszczyzną dogodną dla obecności mitów ”. 


Omawianą pozycję zamiast wstępu otwierają trzy znamienne cytaty, po których następuje „ Wprowadzenie w problematykę ”, a tuż za nim eseje :

· Mityczna opowieść i myślenie mityczne o „ powrocie ” wychowania         do szkoły

· Misyjne posłannictwo nauczycieli i ... „ gra w szczęście” ( bez pieniędzy) 

· Powrót wychowania z.... ochroniarzem i Britą w tle

· Środowisko wszechstronnego rozwoju.. czy naznaczenia i rangowania

· Środowisko  wszechstronnego rozwoju ucznia czy szkoła przetrwania

· Kolejne iluzje ? kolejna rzeczywistość pozorów? 

· Esej ostatni : strategia chciejstwa, czyli powrót do normalności ?
_______________

1 A. Bogaj  (red.), Realia i perspektywy reform oświatowych, BN, W-wa 1997, s. 4

Całość zamyka „ Metafora zamiast zakończenia”, a jej uzupełnienie formalne stanowią  bibliografia oraz materiały prasowe.

Przedmiotem uwagi autorki pracy, a zarazem elementem wprowadzającym są rozważania nad mitem, którego jak podkreśla złożoność, wieloaspektowość czy wielofunkcyjność stwarzają niemało kłopotów z definiowanie tego pojęcia. 

Państwowe Wydawnictwo Naukowe ( „ Nowy Leksykon” ) zamieszcza następujące jego wyjaśnienie : „ Mit – opowieść o niezmiennej osnowie fabularnej, która w fantastycznej, alegorycznej, symbolicznej formie przedstawia pochodzenie, naturę i przeznaczenie świata     i człowieka, życia i śmierci, religii, dobra i zła, porządku naturalnego i społecznego ; jako opowieść sakralna stanowi fundament wierzeń religijnych; współcześnie rozumiana jako wytwór świadomości zbiorowej, bliski ideologii; rozróżnia się mity teogoniczne, kosmogoniczne, antropologiczne i etiologiczne” 2 .


W eseju pierwszym cytując obszernie fragmenty „ Programu wychowania” tj. drugiej części zeszytu „ Ministerstwo Edukacji Narodowej o wychowaniu w szkole”  ( zesz. 13 )     M. Dudzikowa rozważa kwestię wychowania szkolnego. Szczególnie absorbuje autorkę wielokrotnie powtarzający  się zwrot  o wszechstronnym rozwoju ucznia, przy czym miejscem, które ma je gwarantować jest właśnie szkoła. 

Według wskazań MEN ( „Każdy nauczyciel – wychowawcą” – piąty rozdział drugiej części przytaczanej „Biblioteczki reformy” ) działalność nauczycielska postrzegana powinna być       w trzech wymiarach tj. wiedzy, umiejętności i wychowania.

„ Dzięki tej triadzie obowiązków nauczyciel jest jednocześnie dydaktykiem, swoistym trenerem, wychowawcą [...] W zakresie kształtowania umiejętności ucznia nauczyciel powinien posiadać kwalifikacje właściwe dla instruktora lub trenera. W przypadku odpowiednio do wieku dzieci i młodzieży oraz właściwych im potrzeb edukacyjnych, nauczyciel jest opiekunem, wychowawca, autorytetem, doradcą, przewodnikiem                           i  mistrzem” 3.

Częścią pracy, w której analizie została poddana sytuacja w szkołach jaka wynikła m.in. z reformy strukturalnej jest esej trzeci „ Powrót wychowania  z... ochroniarzem i Britą   w tle”. Odwołując się do literatury przedmiotu, analizując opinie nauczycieli, czy też wyników badań M. Dudzikowa zwraca uwagę na niebezpieczeństwo wzrostu wielkości szkół ( likwidacja małych placówek oświatowych ), jak i na kwestie bezpieczeństwa na ich terenie, czy sprawowania nadzoru nad uczniami.

Niepokojące jest według  autorki angażowanie służb porządkowych,  a zwłaszcza pracowników ochrony, policjantów, a nawet strażników miejskich z udziałem psa, którego zadaniem jest wykrycie narkotyków. 

Innym  technicznym rozwiązaniem na wzmożenie nadzoru na terenie szkoły jest umieszczanie kamer w różnych pomieszczeniach, nawet w toaletach. Słusznie, jak podkreślają także inni autorzy prac poruszających te problemy, stosowane obecnie formy kontroli w placówkach oświatowych naruszają prawa w zakresie podstawowych swobód obywatelskich.

______________________

2 Nowy Leksykon PWN, WYD. NAUKOWE PWN, W-wa 1998

3 Biblioteczka reformy, MEN o wychowaniu w szkole, zesz.13, W-wa 1999

Trafne jest zatem przypomnienie autorki o istnieniu zjawiska zwanego panoptyzmem – wynalazku J. Benthama, będącego swoistym rodzajem nadzoru nad więźniami. 

Skazani obserwowani są na terenie więzienia z jednego punktu nadzoru. Nie zostają poinformowani kiedy kontrolujący przyglądają im się, muszą mieć jednak świadomość,        że może odbywać się to zawsze. 

Coraz częściej z różnych źródeł potwierdzane są informacje, że obserwowanie             ( podglądanie ) w szkołach, obecnie także nie tylko uczniów, staje się powszechne ( kamery rozmieszczane są również w pokojach nauczycielskich). 

M. Dudzikowa w omawianej części pracy dotyka problemu niepokojącego braku zaufania. Odwołuje się m.in. do wypowiedzi socjologa Piotra Sztompki, który w artykule „Zaufanie, warunek podmiotowości społeczeństwa” dowodzi, że brak zaufania staje się w naszym społeczeństwie nawykiem, że coraz więcej jest  między ludźmi podejrzliwości, nieufności      i obaw.


Istotne problemy związane z wyrównywaniem szans edukacyjnych porusza              M. Dudzikowa w eseju „Środowisko wszechstronnego rozwoju...czy naznaczania                    i rangowania”. Mimo szczytnych założeń reformy, jak zaznacza, zgodnie z opinią badanych nauczycieli, wielu z nich wątpi w realizację głównych jej założeń tj. w wyrównanie szans edukacyjnych i poprawę jakości nauczania. 

Przyglądając się sytuacji różnych środowisk autorka zauważa: „...dramatyczne są niskie wskaźniki upowszechnienia, szczególnie w środowiskach wiejskich i małomiasteczkowych, wychowania przedszkolnego, nieobligatoryjność tzw. zerówek i rozpoczynanie nauki szkolnej dopiero przez siedmiolatki, i to w szkołach z reguły zaniedbujących z różnych przyczyn pracę wyrównawczą nad częściowym lub całościowym deficytem rozwojowym dziecka”.

Autorka uważa też, że zmiany w strukturze szkolnictwa wpływają niekorzystnie na proces edukacyjny niemałej liczby uczniów. Kilka tysięcy najmniejszych szkół podstawowych, zgodnie z zaleceniem Ministerstwa Edukacji Narodowej musi ulec likwidacji, niekorzystna jest również ze względu na wychowanie i opiekę zła lokalizacja ogromnej liczby gimnazjów.


Obszernie problemy związane z wdrażaniem reformy w szkołach prezentuje autorka recenzowanej pracy w eseju „Kolejne iluzje? Kolejna rzeczywistość pozorów?” Analizie poddaje wypowiedzi nauczycieli dotyczące ich zachowań na proponowane zmiany oraz trudności w identyfikowaniu się z realizatorami założeń reformy. Krytycznie odnoszą się nauczyciele do biurokratyzacji związanej z ubieganiem się o stopnie awansu zawodowego.

M. Dudzikowa przytacza fragmenty jakie zamieszczone zostały w „Głosie nauczycielskim”,  a stanowiące część dokumentacji gromadzonej przez nauczycieli  w teczkach awansu zawodowego. Są wśród nich np.: ksero listy obecności gości na imprezę klasową, ksero listy uczestników wycieczki, bilety z wystaw, foldery, ksero zdjęć ekspozycji w gablotach, zaproszenia, zdjęcia z imprez, wycieczek, wspólne oświadczenia, sprawozdania, potwierdzenia przez dyrektora, wójta, poradnię, potwierdzenia przez bibliotekę przeczytanych lektur, i wiele innych.

Autorka zastanawia się nad celowością tworzenia tak obszernej dokumentacji, poza tym, jak dodaje: sami nauczyciele często podkreślają bezsensowność wynikającą z wyścigu po stopnie awansu zawodowego. 


Można w tym miejscu wrócić ponownie do problemu braku zaufania, poruszonego we wcześniejszym eseju. Potwierdzanie w gromadzonej dokumentacji rozwoju zawodowego nauczyciela wszystkich, nawet najbardziej drobiazgowych i banalnych  czynności słusznie może być odczytywane przez nauczycieli jako brak zaufania oceniających ekspertów, decydujących o nadaniu lub nie, stopnia awansu zawodowego. 


M. Dudzikowa wskazuje także na inne niedogodności związane z wdrażaniem reformy w szkołach tj. braku środków finansowych i wynikających tego wieloletnich zaniedbań inwestycyjnych, braki w wyposażeniu szkół, niedogodności w zmianach systemu kształcenia nauczycieli, a także systemu ich wynagradzania.


Interesujące w tej części pracy są zaprezentowane przez autorkę dane z sondażu    prof. Mirosława J. Szymańskiego. Badania przeprowadzono w szkołach na terenie całego kraju, w roku szkolnym 1996/1997 wśród około 500 dyrektorów i ponad 800 nauczycieli ze szkół podstawowych, liceów ogólnokształcących i szkół zawodowych, tuż przed restrukturyzacją szkolnictwa. Ponieważ zarówno nauczyciele jak i dyrektorzy wypełniali ten sam kwestionariusz ( poglądy i opinie pochodziły z różnych publikacji), istniała możliwość porównania ich odpowiedzi.

Jednym z kilkunastu stwierdzeń z sondażu jest:

„Zaufajmy dyrektorom szkół – to naprawdę profesjonaliści i nie jedną reformę potrafili zaadaptować do lokalnych warunków ( akceptacja:  dyrektorzy –76,2 %,                 nauczyciele – 44,4%), lub :

„Kondycja fizyczna i psychiczna nauczycieli jest bardzo zła ( akceptacja: dyrektorzy – 65,5%, nauczyciele – 62,6% ).

Uzyskane dane, jak zaznacza M. Dudzikowa interpretować można w różnorodny sposób,      w zależności od postawionych pytań i szukaniu odpowiedzi na nie.

Przykładem analizy jaką zamieszcza autorka w swojej książce jest fragment :   „ Ponieważ (choć) nauczycielstwo jako grupa zawodowa jest społecznością mającą duże możliwości kształtowania ofert aksjologicznych, współtworzenia światów wartości dzieci i młodzieży (..), jako, że nauczycielom przypada szczególna rola w kontrolowaniu ładu społecznego                 i moralnego człowieka (...), to zjawiskiem szczególnie niepokojącym ostatnich lat bywa stan duchowy wielkich rzesz nauczycielskich, stan bierności, lub zniecierpliwienia, wyrażający się głównie w zwątpieniu w doniosłą rolę działalności wychowawczej (...), oraz to, że przeciętny nauczyciel stał się bezradny wobec nieschematycznych  sytuacji i obawia się utraty swojej dotychczasowej pozycji opartej na autorytaryzmie...”. 


Końcową częścią pracy, a zarazem fragmentem podsumowującym rozważania jest „Esej ostatni: strategia chciejstwa, czyli powrót do normalności?”
Autorka zachęca tu czytelnika do zapoznania się z dokumentem pt.: „Strategia rozwoju edukacji narodowej na lata 2001- 2005”, będącego projektem przygotowanym przez Departament Strategii i Rozwoju we współpracy z departamentami merytorycznymi                ( Warszawa, czerwiec 2001).

Przytoczone cytaty owego dokumentu opatrzone komentarzem M. Dudzikowej, dotyczą różnych jego części np.: „Wprowadzenia”, w którym mowa jest o efektach „Strategii rozwoju edukacji...”. W innej znów części „A. Oświata. 1 . Cele ogólne” zawarto ich kilkanaście,        a wśród nich między innymi: uruchomienie mechanizmu „selekcji pozytywnej”, która dotyczyć ma zarówno nauczycieli nowo przyjmowanych jak i nauczycieli pracujących. Gdzie indziej natomiast (część „2. Status zawodowy nauczycieli”) autorzy „Strategii...” 

przypominają jaki jest nadrzędny cel edukacyjny ( chodzi tu o wszechstronny rozwój ucznia) oraz jakie kryteria powinien spełniać nauczyciel, aby realizować ten cel. 

A zatem: „... osiągnięcie tego wszechstronnego rozwoju ucznia może zapewnić tylko wszechstronnie rozwinięty, dobrze uposażony nauczyciel. Innym fragmentem omawianego dokumentu, który przytacza autorka jest  „ 3. 2. Szczególne znaczenie kształcenia ustawicznego nauczycieli”. Odnaleźć w nim można wskazanie za co nauczyciel ponosi odpowiedzialność (kształcenie i wychowanie młodego pokolenia), a także jak wiele od nich samych zależy i jak szczególnie ważny jest proces permanentnego kształcenia każdego nauczyciela.


Część tę kończy M. Dudzikowa nawiązując do kwestii poruszonych w pierwszym eseju, i przewijających się przez kolejne, to jest o obecności mitów w edukacji.        Zamykając książkę ponownie wraca do tezy Marii Ledzińskiej, tym razem w formie pytania: 

[Dlaczego] edukacja jest w każdym miejscu i czasie płaszczyzną dogodną dla obecności mitów(?)


„Mit o szkole jako miejscu wszechstronnego rozwoju uczniów” -  Marii Dudzikowej jest książką bardzo potrzebną i ważną. 

Krytycyzm autorki połączony z wrażliwością w podjętej tu aktualnej problematyce związanej z wdrażaniem reformy edukacji stanowi o wartości tej pracy.

Już choćby sama okładka książki z zachęcającym (intrygującym) tytułem, jak                          i z zamieszczonymi na niej znakomitymi recenzjami profesorów Z. Kwiecińskiego                  i Z. Melosika powinny być doskonałą zachętą dla szerokiego grona czytelników a więc dla: uczonych, praktyków, nauczycieli i studentów, rodziców oraz wszystkich zainteresowanych problemami edukacji w naszym kraju.

